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Chcesz żyć? - okaż życie!
J iśb  mtt-bginitjłt n e  flet- sktzfcć 

s:ę l e  zfciik ) 21 m. rcie, j< śli nie c b<e 
ztjść do roli ponbwien-neg i lekce- 
HtżcEego Łcpnuiskt ▼ Bi-redzie, j«śli 
p rzecią ł ie (Ic-e o c ig r ić  u ’ ę prze- 
Wcdnią, jskt e'ę j« j  t-łEtj-.rie Ł ib # j ;  
niech S’ ę rie zi el:)f p’ t niby ej-f l.f jnt

f c<sw*ik» w 1 eziEcl u > 1 1 '/ a v Sitwt 
_ <a wJ< m i m ,  upri.wriającł ari 

ją  dc pTz< dtfwr.iciwe ■* dźie, niech
*ię i ie z ic (»b lfc  w za jim iim  ckidsa- 
Łun w ii. śh ewenn, 1 cil v , li ( 2m-e < h 

się ży im- i v o y i  ic i L ź e  
s'lę tw ónza i »d<lw ść d< pr.- c- 

o z u  ;  j przcd( v ni( v  cl Ji-
ł *E cth g . Etrctu, te.k j« gc> cziś i 
1 źwieccryi b, jsk  i nieć świc i otyć h. 
N ’ e wierzyć, że c im r y  cśw ieniH go 

erczim ie sni eh josłucbh. 
B u św in łeść  iw  c iemncśc i«t< Ł świec-i, 
* l'i* ttr cśc j jej iie  (g n n e , nie 21 ćmią. 
. Nie tyle cbłop eam tegainął sejn> 
1. ł * łJ5 *  Roletę, j»Ł reerej iitel gm- 
CJŁ cddełfe nap j  dEio i diUgic już 
wtedy, kiedy w istocie deść duża 
<*ęść rhłepów czuła i wiedr-ah , że 
óo te^o jeszcze uie dtres??: "Wszek 
» ie  b. z pr2ycz.ynitE'a się itebgeEi i 
i  tej, która w okresie v y lr r cz j m bez 
w ie co w i agitecji pogadenk-imi w c h ­
anem kółeczku wybery przygotowy­
wała i, tej, która — iak ti rss w R ze­
szowie —  saiLOzwińrte, a mnegie 
k a td jjtłu ry  ati wiała i głosc weEiem 

popierała, i tej, które i? okresie wy, b< r- 
u .y® biernie i obojętnie się zachowała, 
dc szło do tego. że sejm wy szedł o tek 
nisl ;m poziomie i tak do praiy usta­
wodawczej, k oustj tucyjEej i do rzą­
dzenia nieprzygotowany, jak to wi­
dzimy.

1 uie łudźmy się tein, ża może 
jeszisee sejm stworzy taką ordynację 
w ybonzą, które by miastom, a więc 
pośied. io i ir teligen.ji, pewną i dość 
znaczią liczbę mandatów zapewniła. 
Bo prredewez>stk i m stoi temu na 
pr 'esitfiezie postanowienie kcLstytu. 
cii, rrówiare o pięcioprzymiotniko- 
wi a  prrwir wyborczem, zrdwnującem 
ws2\ et kii h cbywafeli, a powtóre, gdv- 
by rew et sejm wykroił z mia^t osobne 
okręgi, to oh h  by one — w bec małej
yc ści j. ief /.kaóców w  stosunku do 
miesr) ó ców  wm — mniej m oże jesz- 
0‘ e po lów ir t-ligentów , niż da sic 
icb u zy sH ć j rzy odpowjedniom  po 
stipcTaE u w (.kregsch mieszanych, 
i  jeszr ze v t< m dt łyby w obec za- 
chw»s7c- fcBłj ech st żyw iołsm i ohcemi 
—  mało Jrdzi o silnych charakterach 
ncrcc!"* \ f] Nedt^- takie "y k re je n ie  
osol ry ch  okręgów  mif jski< h pogłębi- 
łobr j-rze pr śó i m iedzy wsią i mis.stem 
i n y td iy  pc słami miejskimi, a w iej- 
■kjnęi, a w tedy nieliczni posłowie 
i - i f  jsoT t m beztkuteozniej borykaóby 
się musie 1; -w sejmie z przewagą w y­
raźnie wiejską.

T  ki rr°sztą jest duch demokracji 
ze n;e dzi-li lecz łączy naród, a inte­
ligencja jw.-iza się przecież za przo- 
downiozk ę demokracji

Jeśli zaś inteligencja pragnie, a 
pragnie tego jak najsłuszniej, aby 
w państwie demokrcłtycznum przodo­
wała arystokracja z ducha, to niech 
się do narodu zbhży i niech si« da 
poznsó mu swem życiem i swą czyn­
nością. "Wtedy i lud odda jej ater w“rę- 
c e . Chcesi żyó ? okaż ży cie !

j .  m

Prace i zabawy
młodzieży szkolnej.

Szkota polska prze hedzi obecnie 
okres reorgbn,zv ej N.uve pomysły i 
pli-ny znalazły świe/.o zfestosowani* 
praktyczne. Stąd w ^-/.kole^Bi-.szcj pe­
wien jeszcz , że tak pow ojny^chads i 
nic f okój z powodu tyi h nowych ro- 
gram -w i tr- cpi-só Ale nie tych 
progLcinaoh chcemy na razie mówić. 
Podkieślić chcemy tylko pewną khot- 
mahiość w przebiegu nouki. Są jednak 
inne jeszcze przyczyny tej anormal­
ne ści y.kolnej i niepokoju.

Sekeła polska razem % osłem apo- 
łec?.4ń.-tiwem dzieli wszj sflćTe tro&ki, 
mebezpieczińutwa i trudy, związaiia 
z budo^s młodego naszego państwa. 
Był zsgi^żony Lwów, młodzież pier­
wsze pospieszyła w szeregi i zdcoyła 
sław ę nr]lepszych - obrońców ne-szego 
drogiego, kresowego m asta. Była, za­
grożona cywilizacja i wogóle byt pt-ń- 
stwa przez najazd bolszewick1, mło­
dzież znowu nie dała się wyprzedzić 
i, trupsmi swymi ścieląc pola bitąw, 
obroniła podw jżonąegzy atencję Polski. 
Takich przykładów bohaterskiego za­
chowania się naszej młodzieży pod­
czas wojny w ogóle, a w czasie istnie­
nia państwa polskiego v  szczególno­
ści wiele wymienić można. Za to mło­
dzieży cześć i chwała!

A le szkoła chce koniecznie wejść 
w swój rormaluy tryb pracy, chce wy- 
s ?aó w świst iudzi tęgich pod wzglę­
dem chaiwateru, wiedzy i myśli. Z u- 
pragnieniem więc czeka, aby psństwo 
ustaliło wreszcie swoje granice, skon­
solidowało się, s,by w t«kich dogod­
nych ararunkuch rozpocząć budowę 
od podstaw i przez solidną pracę 
w szkole stworzyć nowe społeczeństwo. 
Tyintzasem oprócz tych przyczyn, 
wyżej wymienionych, podrywających 
podstawy normalnej nauki a sr.kole, 
przyczyn zupełnie zrozumiałych w o- 
bet ny ch warunkac h, przyszły inne groź-

Pamiętajmy o Górnym Śląsku!
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niejase, które obserwowaliśmy w obec­
nym mijającym roku szkelnym.

Nerwowość społeczeństwa udzieliła 
się i młodzi*ży na»z»j, a z objawem tej 
nerwowości to ja k ś  men-turalny, a 
A a  atkoły zAbójczy szał ziba-s-. Da­
lecy jestr imy od potępiania n^uki 
tańoów. Przynosi ona dużo dobrego 
nassej młodzieży. Tych dodatnich stron 
jednak nie będzie ny w/misuiali. AU 
rok ten kończący się obfitował w nata- 
wiozne »abav>y, zi/.ońcaono form si­
nym balem, dinym  zrsszą z* wiedzą 
zzkoły jake „komplet* tsńców w So­
kole.

Raz zabawa 'urządzona U psństwa 
X ., dras i raz u p. Y., trzeci raz gdzie­
indziej jeszcze, wsr.ę izie speej-lniedla 
młodzieży szkolnej męskiej i żeńskiej.

Rozumiemy niejednych, rodziców, 
którzy ehcąc dzieciom swym dostar­
czyć rozrywki towarzyskiej i dać sp o­
sobności ao praktycznego nabycia sa­
lonowej wprawy i zachowania się, 
wolą widzieć je  bawiące się p o i 
własnem okiem, w domu, niż na 
publicznych kompletach, ale że na­
uka wśród takiego nastroju należvcie 
postępować nie może,łatwo zrozumia­
łe . A. jak te huczne zsbsiwy wyglądeją 
w obecnych warunkach przy t&k licz­
nych utyskiwaniach na msterjane bra­
ki, każdy rozsądnie myślący dosta­
tecznie to sklasyfikuje.

Szkoła więc na tern cierpi nie­
zmiernie , a o normalnej pracy my­
śleć nie można w takich warunkach, 
nie mówiąc już o iunych moralnych 
Względach takiego systemu wychowa­
nia. W ychowamy w t«nspo*ób rzeczy­
wiście nowe społwczeństwo, ale o 
wiele gorsza od dzisiejszego.

W SPOM NIEN IE POŚM IERTNE.

JA N  S U R Z Y C K I .
Bracia Górnoślązacy chw yc1 li za 

broń, by dokończyć dzieła rozdarcia 
okowów r.iemieoKich. Polska została 
ponownie z elektryzowana. Pod hasłem 
pomocy dla zagrożonych braci ruszyli 
się oi, e.e zawsze nfcj pierwsi spieszyli 
oddać ukoshaaej Polsoe krew , siły i 
młode życie w ofierze bez zastrzeżeń 
—  spieszyła młodzież

W e czwartek 6 maja wieczorem 
m itły na plac boju odjeżdzsć automo­
bile oięiarowe z powstańcami. S. p. 
Surzyoki, słuchaoz akadamji rolniczej, 
spotkał na ulicy kolegów, którzy z tym 
transportem odjeżdżali. Kilka minut 
namysłu, be czas naglił, pobiegł do 
domu po najpotrzebniejsze do wypra­
wy rzeczy, pożegnał kilku 3łowy matkę 
i siostrę i poszedł, gd*.ie go powołała 
gorąca miłość Ojezyzny. Poniosła go 
szlachetna krew, którą jego pradziad 
wylewpł w służbie pod Napoleonem, 
a dziad składał na ołtarza walki o 
niepodległość w 1843. Syn zasłużone­
go prof. Uniwersytetu Jagiell. od naj-

Z-riJir A O W.S3T. A

Tych kilka słó w skreślił ma aie dU dc- 
kuczwaia koma kol wiek, Jo dla wzię­
cia ieh pod rozwagę i dyskusję.

Konstytucja, wybory, urzędy.
Dwa lat* potrzebowali P Uoy na 

u ih walenie tege, co w pierwszych dwu 
iy^odiiisł«h istnienia niepodUgłotoi 
uohwttlonem być powinno. Dopiero 
bowiem konstytucja jest tą ustawą, 
któromi*szkańoó w ps wnego terytorjum 
wiąże w mocną oałość i daje im r Ao- 
row ę siłę. Naród b iz  konstytaoji sta­
je  się w krótkim czasie łupem *ą sia­
dów luo pada ofiiarą auarohji.

Sejm uasz niezUpcłuia derósł de 
tak wioliciego zadania, jakiem jest 
uchwalanie konatytuoji, ani się z ni .m 
nie spieszył, to bowiem groziło mu 
rozwiązaniem i utratą mandatów, 
z tó.kim mozołem zdobytych. Ostatecz­
nie ją  uchwalono.

Nie chcę wdawać się w dysputę 
na je j te nat i czy ona sprdni kiedyś 
nadzieje w niej pokładane. To jednak 
już teraz pewno, że omyli ona rachuby 
wielu na prędkie row e wybory, i to, 
że niepotrzebnie cieszą się wyborcy 
na myśl, że dzięki nim częstsze będą 
mieli sposobności do uciechy, apteka­
rze, że zarobią od kandydatów na 
lekarstwach na pocenie »i<=, a także 
różne Szmigle niepotrzebnie już teraz 
zabiegają koło mandatów. Dużo jeszcze 
W isłą wody upłynie, nim do wyborów 
dojdzie.

Mogą w Polsoe rady gminne urzę­
dować już 13 rok i nikt się tern nie 
martwi, to może i n .s* sejm radzić 
lat tyleż. Może prze* ten czas Sejui, 
jak to czynił dotyoh mas, „uohwalać*

młodszych lat hartował się j ako sknut 
do twardej waiki, w walc* z bolsze­
wikami brał czynny uiziG , okrywająo 
swe młode lata niepospelitą chwałą. 
Młodą pierś ozdobił* „Gwiazda Prze­
myśla*, za walki lwowakie „Orlęta* 
i krzyż za obronę Lwowa.

Śmiali się Górnoślązacy z małyoh 
górskich armatek bez koni, i akie mi 
miał do wodzić ppor. Surzyaki. U bodło 
to młodego bohatera. Zebrawszy ośmiu 
ochotników, bez karabinów, bo broui 
brakło, podoiągnął sam pod Starem 
Koźlem na 2 km przed piechotą iwą 
armutkę i umiejętnie zestrzelał paru 
strzałami niemieckie gniazda karabi­
nów maszynowych —  poozem zwrócił 
się na Kędzierzyn. Nadjeohał pociąg 
pancerny niemiecki i tak zaskoozył 
garstkę bohaterską, że wśród gradu 
kul musiał ppor. Surzyck. nakazać 
towarzyszom broni szaaanie ratunku u% 
*iemi, sam, nieustraszony, obsługiwał 
armatkę do ostatniego tchnienia. Padł 9 
maja, rażony kulą w policzeki mózg.

Lscz Kędzierzyn został zdobyty!
W  śmiertelnym pooałunkn złożył 

swe bohaterskie czoło na łome dro­
giej ziemi polskiej.
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nowe urzędy, które nie wejdą w życie 
z tej samej przyjsyay, dl* której prze­
noszenie urzędników stało się nie- 
^eżliw ejs. Wszak nied* wno nawet 
w rzessćwskim pewieciebył wypadek, 
że władza przeniosła pewnego urzęJ- 
niza na inne miejsce i kazała mu tam 
natychmiast się udać, gdyż był nie- 
zoęd cie potrzebny. Urzędnik pojechał, 
trzy dni szukał mieszkania, chodząc 
dom w dom, a gdy go nie lalazł, 
powrócił, oznajmiając swojej władzy, 
że dla braku mieszkania peleoenia za­
dość uoz/nić nie może. I  stało się nie 
tak,jak władza chaiała, lecz jak ka­
zały mocniejsze od niej stosunki że 
urzędnik pozostał na dawnem miejsca.

Konfederacji beEwederska.
Litwa żądeła. W ilna dia Litwy, 

sejm polski dl* Polski, a konfede­
racja belwederski (czyż m ogł-by byó 
prawdziwa Poisza bez konfederacji?) 
żądała W ilna dla polsko-litewskiej fe­
deracji. Hymans miał w  tern wszyst­
kie ta. i »p jśredniozyć. Zaa&nie nielada. 
Bioiąo przykład od swego praojoa 
Salomona albo od arbitrów w sporze 
cieszyńskim, wypadałoby W ilno prze- 
oiąć i rozd ać po połowie Litwie i Pol- 
zoe, jak C.eszyn Polsoe i Czechom. 
Ale miłująca W ilno nadewrzystko kon­
federacja belwederska, jakby przewi­
dując to nieazczęśoie i chcąc ma za 
pobiec, wy jy ś liła  federację Polski, 
Litwy i Wilna.

G iy  zaś Litwini, mniej miłujący 
W ilno, jako że ai* ich jest dzieckiem, 
nie zgodzili eię na to i dalej żądali 
go wyljezuie dU siebie. H /mansowi 
nie trudno już było zapośreiniozyó 
między konfederatami & Litwą i za-

To nie brawura, to gorąca mit »ŚÓ, 
na iką zdiOyć się unie młode, har­
towne, esyste serce polskie. Zgiuął 
za aciś -iętych hjac ŚLązake w.

Zdobycie Kędzierzyna byłe pun­
ktem zwrotnym w pisrwszyoh walkach, 
jeg > upaćes. wymusił chwile wy rozeim.

Rozkaz — depesza zc Ślątka za- 
wier,» następuiąy ustęp:

„Z  nacz. Kom. pcwet. Głrnośl. 2/5. 
W  tcalce e Kędzierzyn zyiaęł bohater- 
tką śmiercią pąer. J*n Surzycki, dca 
działa. Wraz z cśmioma powstańcami 
ciągnął działo przed linią naszej piecho­
ty i ttlntmistrzałami zdobył Stare Koźle; 
przy wyjściu mc wsi, Acstawszy tię w krzy- 
żewy ogień karabinów maszynowych, padł 
•d kuli. Śmierć ppor. Surz. była bódź 
cem de zdobycia Kędzierzyna.11

(Wyjątek: z raportu do w. grupy zachód, n. 
dz. 31 op.).

Niech krew młodego pokolenia bę­
dzie posiewem wolności f potęgi Oj­
czyzny. ___________

Wspomnienia, niniejsze Redakcja 
poświęca dzielnej młodzieży naszej, 
wśród której ś. p. SuTzycki miał liez- 
nyeh kolegów i krewnych.
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rrojektowałnie wcielać "Wilna do Pol­
ski, ani go nie dzielić, lec* sfederali- 
*ować... z Litwą "W ntgrodę saś skon­
fundowanym k o : federatom z . wprowa­
dzenie (ej niemiłej dU nich popraw­
ki dc ich federacji dodał kilkafiłatasty- 
oznycl , romantyzmem konfederaekim 
JttCH'y(«h myśli o jakiejś mgłaaieo- 

en tencie, o porozumieniu między 
sfedtralizowaną Litwą kowi- ńdto-wi­
tebską a P( lską, opierając ją  na kon- 
jjóerackierc haśle : równi z łownymi. 
Zeby się ześ kiedy równi, ale blisko 
30 miljoiiowi, rfio powcdzili z równy- 
®*i, ale tylko 3 miljonowymi i v równi 
słabsi nie ulegli, ma stanąć nad obo- 
® a równymi z lagą arbiter, który 
snadnie może pokazać, żt równi, rhoś 
licz&bnie 10 kroć słabsi Litwini mogą 
się okazać silniejszymi cd równyi b, 
ohoć liczebnie silniejszych Polaków. 
My zsś — jak owa pr*.wdriwa m^tka 
dziecięcia, które Salomon miał prze­
ciąć, gotowiśmy się i na to wychowy­
wanie W .lna u jego maco. by  zgo­
dzić —  boć jeszcze i Sapieh;, będący 
w letargu poli*ycznym, i cała krewka 
konfederacja ż; je  i działa. 1 już, już 
godzili się na to, co belgęj^ki żyd wy­
myślił, i żyd ltewski i żyd polski: 
Hymans,, Gaiwanankas, Ask< pazy. —  
Oelntnaukas zast,rz<gł s ę  tylko, by 
zbliżenie pomiędzy Polską a (skonfe- 
derowaną) Litwą n i e  z a w i e r a ł o  
iadnaj ł ą c z n o ś c i  f e d e r a l n e j ,  
Askenazy zsś zażądał ra  to wszystko 
aprobaty ludneśti Ina względnie
L it ’ y  środkowej, jako „równoległ j u 
«bn ludności Eowiedboczyzny. —  sku­
tek : panza w targach.

Kiedy zaś konfederacje bolweder- 
ska po ł książęcym protektor.rtem Sa- 
ptóby doj żdżała już, już do federacji 
Wilna choć niestety nie z P d - 
rLą. lecz z Litwą), a zapomniana dla 
wschodnich f  deraoyj zachodnia spra­
wa iląska uj wniła się w całej grozie 
ninbezpir-czf ństwa dla Polski, usunięto 
psrticza S piehę i postanowiono po­
szukać pierwszorzędnego mistrza. K*ż 
demu nasuwał się na myśl Dmowski, 
»  głośno wy powiedrieli tom jpierw  ro­
botnicy chrześcijańscy. Uh, ale Dmow­
ski —  to endecki antis.mi nik — więc 
jafeżeżby mógł dogadać się z bruksel­
ską trójsą? A  nadto — on jeszcze 
w Paryżu zaczął budować Fdskę Zj - 
dnoczoną, a na żadnych bel -.redersko- 
k oi federackich federacjach się nie zna 
i dotąd znać się nie chce Ou to jes z,- 
oze w Paryżu i owego Śląika zażą- 

który t<r*z ty le mamy kłopotu.
. ? 0 Dmowcki n’ e. A  skoro innego 

mistrza niema, to niei h nie będzie, 
m ech  tem be* nas kroją nam ker tę 
Georga i Si rze, a jeśli już koniecznie 
trze ba będzie naszego głosn, to i Dąb- 
ski p> -tri n c< ś rakze yo dęb ć —  nawet 
sa jedną noc, jak ongiś ową postępo­
wą reformę rolną, z której wszystkie 
konserwatysty są zadowolone.

W  Czechach co Benesz zaczął, to 
Benesz buduje. U nas co Dmowski 
■•ozął, to Belweder psnje. jr .

• KRONIKA.
Z Tw a Umtysłowu pracujących W e

wtorek 7 czei wca odbyło się posiedze­
nie R -dy  Nnczetó j, kArej "Wydi-iał 
pizedloż ł progmm prac na dalsza 
przy szłeść. Po wyczerpującej dysku­
sji Rada Naczelna akceptowała zapro­
jektowane prace, z. twievd»iłe Komisje, 
międry kióre rozdzielono czynności 
przygotowawcze, zmierzające lo  zgru­
powania na i lei psń twowo twórczej 
wszystkich członków Twa, do wywal­
czenia dJa nich tak w kiarunku eko­
nomicznym jsk  i społecznym nal-żue- 
go im stanowiska. Przyjęto do wiado- 
moś. i sprawozdanie Komisji z udziału 
w konf rcncji stowarzyszeń miejskich 
w sprawie ostatniej ustawy o kasie 
chorych, i tórą żywo interesuje się cały 
ogół inteligentny.

Z i uchu kooperatywnego. Dnia 3/VI
ukonstyfuowsłn się Rada ZawiaJow- 
cza Spółai hodow; ów drobiu w Rze­
szowie. Prezesem wybrano p. Gumiń- 
skiego, zast. prezesa p. Dm Tałasie- 
wirjis, s- bretsrzeru p. Merklingera. Do 
Wydziułu W ykonawczego wyj brano 
pp. Teppera i Ant. Rączego. Nadto 
powołano na podst, § 15a statutu do 
R -d y  Zawisdowczej p. Kuscbe’pgo, 
dyr. szkoły rolniczej i p. Zygm. Ma­
zurkiewicza. Nowo obrany W ydział 
pornesył zarząd Spółką dotycbczaso- 
w (j  Dyrekcji pp. prof. W  lkowi, prof. 
Kt n ńskiemu i ks. kanon. Łazińskiemn. 
Z  i rząd zdecydował się przyjąć poru- 
izone mu, zresztą bardzo trudne, 
tw h u n za  w obecnej doLie, stanowisko.

Koło Przyjaciół harei rstwa założyło 
się w R«e-zowie w niedzielę 5/6 na 
zebraniu rodziców, wychowawców i 
przyjaciół n łod-ieży harcerskiej. U 
konstytuuje s ę ono dopiero pe za­
twierdzeniu zawiązania Koła. Z przy­
stąpieniem na członka nie powinien 
ociągać ,s;ę nikt, korcu zdrowie moral­
ne i fi yczno młodzieży leży na sercu.

Komitet dla sprawy Kasy choiych 
zawiązał się wobec zapowiedzianych 
wy boi ów do tejże na zebraniu w sali 
Magistratu w sobotę 4 b. m. Do K o­
mitetu wybrano z pośród wszystkich 
sfer w mieście 16 przedstawicieli pra- 
codawtów, 32 przedstawicieli ubezpie­
czonych. Jsk wiadomo, ogłossony afi­
szami teimin ogłoszeń prawa do gło­
sowania w kasie został nagle przybli­
żony i obocnie lista zamknięta. Mimo 
to ogół interesuje się tak samą huma­
nitarną stroną tej ustawowej instytu­
cji. jak i własnemi obowiązkami, zwią- 
zanemi ze znaOznemi kosztami.

,nRomantyczni<L. Ponieważ p. Malicka
przyjechać w sobotę i niedzielę (4 i 
5 bm.) nie mogła, przedstawienie zo­
stało odłożone. Odbędzie się około 15 
bm. Dokładną datę podadzą afisze. 
Bilety zakupione na 4 lub 5 czerwca 
zacb o w uj ą ważność na później sze przed­
stawienie. E wentualnie natęży tość może 
być zwrócona.

Wieczorek, leer już o godz. 41/2, 
urządzają a dochod ubogiej młodzie­

ży uozenice szkoły im. Ducbińskiej 
w  sobotę 11 czerwcs w sali Sokola. 
Prócz deklamacji i chóru odegrano będą 
„Pod obco mebo“ , sztuczka ludowa, 
i SKrólowSi śuież v ‘, sztuczka w 4 
odsłonach. P izygryw cć bodzie muzyka,
17 p. p.

Popis jjimnastycżpy uczniów II gim­
nazjum i koncert muzyki II gimn. od­
będą s'ę w ni dzielę 12/6 o god. 5 
po połudo.iu.

Wystawa prac uczniów II fyimn 
otwarta w niedziele 12,‘i od godz. 11 
do 8.

Wycieczki szkolne. Maj i czerw . #o
— to m i'sitcs majówek i wycieczek. 
Kor*yet?ją z tego i nasz3 szkoły i sły­
szymy o cors z nowych, przedsiębra­
nych n.e tylko dla rozrywki, ale i dla 
poznania kraju i rozszerzenia hory­
zontów młodzieży. Pcó z tych, o któ­
rych już wsp minaliśoiy, dc. 25 maja 
udały się wyższe klasy I gimnazjum 
do Sandomierza na zwiedzenie tego 
obfitującego we wspomnieniai pamiątki 
dawnej przsszłości mia-ta. W ycieczka 
powLcdłs, się w zupełności. Dc przy­
krzejszych okoliczności zsiiczyć nale­
ży niemożność uzyskania, dla młodzie­
ży w oiów  osobowych, co przy zrozu­
miałym wysiłku fizy cznym byłoby bar­
dzo wskttzancm.— Przyjemniejszy był 
powrót uozenica żeńskiego gimnazjum 
które w ubiegły piątek zwiedziły pott 
opieką pref. Ja.sieyycza, fabrykę wy­
robów sukiennych w Rakszawie. Uprzej­
my Zarząd fabryki, idąc na rękę dzie­
ciom szkolnym, odstawił je  własnym 
automobilem ciężarowym do dworca 
kolejowego w Ł-.ńcucie. —  Klasy 
Ila  i V I drugiego gimnazjum zwie­
dziły Wieliczkę pod opieką prof Schnei- 
berga i Piuty. Nadto często odbywają 
się inde popołudniowe wycieczki w  
okoli, ę Rzeszowa.

IV tkliwe upały wyczerpują resztki 
mieszkańeów. W  południowy h godzi­
nach miasto cichnie, kto może, chroni 
się pod osłonę cienia pokojowego. Dzie­
ci w szkołach topią się, pracownicy 
w biurach chętnie upraszczaliby swą 
garderobo do najprymitywniejszego 
okrycia. Ci, co poprzednieb zim wy- 
marzli z powodu braku okrycia lub 
opału, marzą jakbyto dobrze było, 
gdyby teraźniejszy nadmiar gorąca 
daio się gdzieś przechować na zimę. 
Są i paskarze, którzy nad tem także 
myślą.

Odnowienie fasady kuścioła gimna­
zjalnego w Rzeszowie. W  cze-wcu u- 
btegłego roku za> iązał się komitet, 
który wziął sobie za zadanie zgrom a­
dzić potrzebne środki na odbudowę 
zniszczonego czas u, ślicznego i pa­
miątkowego kościoła X . X . Pijarów, 
Protektorat objął J. E. Bisktip prze­
myski Pelczar, honorowe preewodnio- 
two Dr. Ad Jędrzejowioz i Bp Su- 
Aagan Józef Fischer, byli uczniowie 
I gimnazjum w Rzeszowie, Miejscowy 
wykonawczy komitet pod przewod­
nictwem Dr. Jabłońskiego realizuje 
obecnie powzięty zamiar. Dzięki nie­
strudzonym zabiegom Ks. Dr. Tur­
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kowskiego, skarbnika, zgromadzono 
na ty la Kapitału, a poteia już i ma- 
teijal :u budowlanego, że obecnie sta­
wia się już rusztowanie, a za jakie 
3—4 missięcy front kościoła bęissin 
odnowiony przy zachowaniu wszelkich 
jego cech. Roboty wapienno betonowe 
prowaazi p. Geruls, in -jster murarski, 
nadzorują p itce  bezintaresownn in­
żynierzy (pp. Emilemj.rr, Stążkie^j.ioz. 
i Matraś). Koszta tej odnOwy przekro­
czą mimo tylu dobrodziejów pół mi- 
ljona Marek. OfiuSn.ść j»dnsk je-zcze 
nie wyczerpała cię, jest więc nndzi“ja, 
że rozpoczęte dzieło da się rychło i 
bez przeszkód przeprowadzić, że po­
trzebne fundusze znajdą się.

Budki gojów, a kamienice żyaow —
oto niedaleka przyszłość Rzeszowa. 
Przed wojną zaosynał* się mnożyć 
plemię dżedżyoów, ale od czasu re-r 
formy rolnej to nie jest już żaden in­
teres. W ięc dzięki sprzeda*czykostwu 
jednostek, a bierności i obojętności 
Ogółu społeczeństwa kamienica za ka­
mienicą i ulica za ulicą przechodzą 
w ręce żydowskie. Jt śli tak daloj pój­
dzie, to wnet i airuf, którym za bło­
gosławionej pamięci rządów p. Kro- 
gulsbiego żydzi jaKo swą zagrodę opa­
sali Rteszów, stanie się zbytecznym, 
bo Rzeszów naprowdę stanie się za 
grodą żydowską. Pozorną przeszkodą 
byłyby chyba, owe chrześcijańskie 
bu ki, które się coraz bardziej mnożą. 
W idać pisany n .m  los, abyśmy jak 
na pustyni, jak żydzi ongiś w nsmio- 
taoh i kuczkach — zamieszkali w 
bmdkach i kioskach. A  może z ty ca 
budek "Wyjdą jeszcze ludzie, którzy 
z powrotem spolszczą kamienice? 
Sposób na to: „Swój do swego, a
sprzedawczyków pod pręgierz!14 Ob­
myśleni, m żeś pręgierza może się 
zajmie O. O. N.

Brzydki zwyczaj. Ponownie dosta­
liśmy zażalenie, że z okna II p. ka­
mienicy naprzeciw kościoła gimna­
zjalnego przy ul. 3 Maja służąca trze­
pie Ha głowę przechodniom o godz. 
8  rano prochy, które pudrem staro­
żytności przysypują przechodniów. 
Ostatnio w ubiegły czwartek miało to 
właśuie miejsce. Może tą drogą wła­
ściciel mieszkaria zechce się o tom 
dowiedzieć i pouczyć pannę służącą, 
że to nie każdy przechodzień lubi ten 
sposób kokictrrji.

P. Kazimierz lllukiewica przysyła 
nanr sprostowanie b j ł  funkcjonarju- 
szem Magistratu i że tytułem czynszu 
za 10 morgów płac:ł od r. 1016 — 
472.50 Mk, a obeerie podwyższył n» 
4(XaJ M k rocznie. Zaznaczamy, że, po­
dając kwotę 221 Mk, opieraliśmy się 
na drukowanym budżecie miasta Rze­
szowa str. 13 poz. III gdzie takich 
kwot, jakie podaje p Illukiewicz zu­
pełnie niema, natomiast wydrukowano 
w  punkcie 10-tym „Z  dzierżawy części 
błonia.... 221 Mk.14

Szczepieni# przeciw czerwonce pro­
wadzi s’ ę bezpłatnie w biurze sani- 
taruem przy ul. 3 Maja 1. 7 od godz. 
11 do 12.

Śledzi# w# Wisłoku pojawiły się po­
dobno ,t wielzich ilościach, to też 
skłoniło widocznie licznych żydków 
„aRsatoró w14 do zgłaszania się do uo- 
wo zawiązanego Towarzystwa rybac­
kiego w Rzr-szowie, gdzie uzyskali już 
prawo przynależności, jako członko­
wie. "Wprawdzie z wędki się nie strzela, 
jfdnek ryby będą miały słuszny po­
wód o .uśmiać z przeri.żenia, gdy przej­
rzą, kto je  łowi.

Zagadko ¥6. Kowal J. Cupryś z Przy­
byszów ki przyniósł na okaz do Admi­
nistracji „Z i mi Rzeszowskiej14 pewną 
ilość znajd cwanych na polach Przy­
b y szow i i Świlczy podartych na strzę­
py jedno,-dwu,-pięcio- i dziesięcioma*•- 
ków.-k polskich wraz z zapiskami ży­
dowskiemu Miano ich n izar.jdy wać 
przeszło 2 garnce. Pyta nas, co to 
może znżęzyć, ale i my nie wiemy.

Wstęp do wolnego handlu. Docho­
dzą na?- wieści, że kil?u ż /dów  na­
wiedza j aż dwory i kmieci i ofiarowuje 
za zboże na jesi&ń po S X)J Marek za 
cet,»inr metr. Dorobili s;ę miljonów na 
handlu „pozakontyngiento wyoi“ czer­
pią mdjony ze swych organizacji mię­
dzynarodowych i — nigdy? sprawy nie 
zasypiają — to t*ż już dziś mogą się 
zabierać do opanowania wolnego han­
dlu zbożem wyłączr ie w swoich rękach, 
do skupieniu go w swoich kryjówkach 
i do.... łaskawego kiedyś, przy sztucz­
nym braku, udzielania nam go po 
troszce, a po dowolnie wysokich cenach. 
Z naszej zaś strony niestety ani wieś 
m i miasto nie myślą jeszcze o stwo­
rzeniu odpowiednich przedsiębiorstw 
i kooperatyw, któreby „naszych11 za­
pobiegliwych żydków od posług zwol­
niły i ułatwiło im powrót po oj czyzny.

W sprawie górnośląskiej uciążliwym 
dla nas był jej związek ze sprawą od­
szkodowań nieiąieokioh. Teraz, jak nas 
dzienoiki pocieszają, miałaby oua wejść 
w korzystniejszy związek ze sprawa­
mi bliskiego wschodu. Może więc na­
prawdę pomieszane przoe L. G#iorge’a, 
Cilioia i Silesia m ety1 ko podobień­
stwem brzmienia są związane. Na- 
pra rćę zaś w idió z tego, żo sprawa 
górno-śląska jest sprawą nie tylko 
sporu polsko niemieckiego, lecz ogól­
nej polityki światowej —  i to bardzo 
zawiłą i zawikłt»uą. Z  naszej strony 
prób zawikłania m-.ją na własną rękę 
dokonywać: w Paryżu Grabski, a w 
Rzymie Moraczewski, na Kwirynale 
MoraczewsLi, a n-\ Watykanie Teodo- 
rowicz. A  że z Warszawy nie kieruje 
nimi nikt, więc zgodność w ich po­
stępowaniu zapewniona pewnie taka, 
jak w sprawie wschodniej Małopolski 
między Komitetem paryskim a Dłuskim.

Di# deutsch# Treue czyli fides Teu- 
tsnica ujawiła się jeszcze raz w nie- 
spodziewauem zerwaniu zawieszenia 
broni na drugi dzi> ń po jego podpi­
saniu. Na szczęście Górnoślązacy zna­
ją  Niemców lepiej, niż my. T iteżn ie  
uf-jąc im, nie dali Się zaskoczyć.

Niemcy zapłaciły już 1 miliard a 
mają płacić jeszcze tylko 131 miljardów.

Prejekt s#jmaw#j ordynacji, opraco­
wany przez rząd, dzieli państwo n i 
58 ©kręgów, obejmujących już także 
Górny oląsk i Wileńszczyznę. T. iw . 
Małopolska będzie mieć 15 okręgów, 
» rzeszowski mają stanowić p iw iaty 
Rzeszów, Strzyżów, Kolbuszowa Nisko, 
i Tarnobrzeg. Ilość postów nie będzie 
z góry wyznaczana, lecz będzie zale­
żała od ilości oddanych głosów. W  każ­
dym okręgu na 25000 głosów ma być 
1 poseł, a na resztę — o ile będzie 
większa niż 15000 —  jaszcze jeden. 
Gdyby przy poprzednich wyborach 
był ten przepis obowiązywał, to za­
miast 6 posłów mielibyśmy tylko 4, 
ponieważ g łoszących  było 94.000. 
Zresztą postanowi- nia podobne będą 
do poprzednich, będą listy izwiązkilist.

Ministrem aprowizacji mianowany 
Jan Michalski, prezydent Kalisza, a mi­
nistrem pracy i opieki społecznej L u­
dwik Darowski, dyrektor depart. w min. 
przem. handlu. Tak więc 2 dziurki 
w gabinecie zatkano, ale otworem stoi 
Ministerstwo spraw zagranicznych. 
Z  z: granicą „jakoś to będzie14.

Wolny handel, z  dniem 1 września
wejdzie w życie ustawa, której moeą 
zostanie skasowana ustawa z dn. 9 
lipoz 1929 r.o aprowizacji nar. 1920/21
1 wszystkie na powyższej ustawie 
oparte rozporządzenia. W edług arb.
2 tej ustawy min. aprowizacji zostaje 
zniesione oraz wszystkie oparte na 
niem urzędy, a więc: P.O. Z. A  P .P ., 
Urząd zbozowy, Urząd ziemniaczany, 
Urząd zaocatry wanii urzędników pań­
stwowych i inne. W  ten sposób za­
prowadzony zostanie wolny handel 
w dziedzinie środków pierwszej po­
trzeby.

Miljonówkg wygrana padła na Nr.
0,772.538.

Na Górnsślązaków złożono w A d­
ministracji „Ziemi R zesz14: Uezsnioe 
II. A  klasy wydz. szkoły im. Scho­
lastyki 300 Mk, zabrane w dniu imie­
nia dyrektorki. Grono nauczycielskie 
tejże szkoły 121 Mk (procent półrocz­
ny od pożyczek państwo^ych). — Od

S kapitana 21 p. si y ’ polow J \ua 
eniusz<t złożył 1000 Mk Dr. K iz i- 

mierz Wilnsz. —  P. Toms znaleźne 
za sandał 59 Mk.

Z wieczorku tancczneg# p. Rossi 
(Chmielewskiej) w dniu 21 m ija 1921 
urządzonego na caie Biąłego Krzyża 
czysty dochód wynosił 3.129 Mk 50 f.

Kronika żydowska.
B — -----------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------

Treu# undGlaub# im V#rkehr“ czyli 
Silbsr i szynkarz#14. Z s ida po wyższa,
którą nasi „p ilscy44 kupcy umieją tyl­
ko w swym „ojczystym 14 języku wy­
rażać, ma pono powszechnie obowią­
zywać między kupcami. N im  jed-ak, 
obeznanym z wieraośćią i rzetelnością 
tych. itórzy się tym iezykiem —  czy 
to jako rodowitym, czy też jako przy­
branym — posługują, zasada ta już dla 
samego brzmienia wydałaby się podej-
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r**®ą, wiadkiąo, żc w ustach j ednyoh 
i'43-ott, w prtkbyas drugich Gold i*t

( ftbsr &ilci. Ot i zdarzyło «ię, ż« seyn- 
karz z* Stobiarny Szymon Br«zl r,n- 
rzu~ił p. Silbsrowi, „którago mijątak, 
^ o jw t uotoryjnum, wynosi — jnfc gło- 
*®ł powody rostreygnięci*. sądowego 

dziesiątki a moż* i setki mi)jouów“ , 
•®i ri* xnit Treua, ani ni* godzien 
waube, bo z przeszło 480 hektoli­
trów  spirytusu, otrzymanych w ro­
ku 1916 z centrali do rozdziału mię- 
■d*y swoich stałych odbiorców w osni® 

uaj wyżej 5 K. aa litr, nie wydał 
1 nio, a natomiast sprzedawał swym 

Odbioroom „inny44 „węgierski44 po 12 
do 42 K. za litr. Kiedy sjynkarze do­
pominali się u Silbera, spirytusu z csn- 
'trali, brał ich za rękę i oświadozał: 
■ukfieoh tylke centrala. każ. wam aać;4. 

ł Kazało się jednak, że centrala kr.zal* 
dawaó, tylko der uatreu* Silber nie 
da^cał. Co się z **mym spirytusem 
stało, czy jsko mający ogrom-aą skłon­
ność do parowania ulotnił się zupełnie 
tak, ie  go worIb nie widnieli, czy też 
tjln o  sic z madziaryzował i zdreż'*ł, 
f ied y  go kupowali, nie wiedzą szyn- 
karze, leez u łając się z tem zagad- 
Ł'feui»tM do sądu, jc-don za drugim żą­
dają, by nm szanujący .zasady „Treue 
® łJ  Giaube im V«rkehr“ p. Silber za 
^ywiedzonie idB w pole d d im Uraz 
jedli nie spirytus, to Gold und Silbar.

Odpowiedzi Redakcji.
P. P. W Sobawie. List w sprawia

ks, O kon ia  i K om esow e j o trzym a ł im y, 
W  sw o im  czasie zużytkujemy, ln te re -  
-snjące w iadom ości ś lem y lis tew n ie .
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Podziękowanie.
Przezacnym Przyj Aciołim i Znajo- 

® y a , którzy w chwili bolssnego dla 
*m* ciosu tak lieznie spieszyli z wy­
razami współczucia i pooiechy, a wresz­
cie oddali ostatnią przysługę naszej 
Ukochanej córce i siostrze Ireno®, jak 
również koleżankom zmarłej tą dro- 
W  składamy serdeczne „Bóg zapłać44.

Przedewszyatkiem zaś najgorętsze 
wyrazy wdzięczności składamy "W. P. 
»um p rowej i Sekołowskiej za iście 
®acierryńską opiekę, jaką otaczały 
przez cały czas choroby ś. p. Zmarłą, 
saś W P. Dr. Dornfesfcowi za treskli- 
wą i bezinteresowną opiekę lekarską.

Konopka z dziećmi.

k o n k u r s .
W ydział Pow. Keła Związku in­

walidów wojennych Rzeczypospolitej 
Polskiej w Rzeszowie, ogłasza niniej- 
azem konkurs na wakującą posadę 
sekretarza.

Wymagana znajemośó samodziel­
nego prowadzenia kancelarji oraz ład­
ne i wyrobione p.smo.

Podsnia należycie udokumentowane 
nadsyłać do dnia 20 czerwca br. pod 
*dre»em Związku.

Prezes 
W. Samborski.

Podziękowanie.
Wszystkim, którzy odd di ostatnią 

posługę i. p. M .r{i Buifmtynówuie, 
ł  w szególaośoi Prze w, »l. Da showtoń- 
stwu, P. Prof. Plucie, P. O h aisurzy- 
ui Kuczerównie, P. P K>lvż tukom 
i wszystkie życzliwym «.* ok ztae 
współczucie z głębi ser -a śl > „Bóg 
zapłać-4. Rodzina.

Szwalnia Spółki Polek
prosperuje w całej p e łń  od 15 k ^ietnia 
br. przy ul. Bernardyńi-dfli l. 11 (dom 
Potońoa). Przyjmuje s ę w iz -lkia za­
mówienia w zakres bielizny wibodzą- 
ce jak : bieliznę dam ką, mę i dzie- 
einną. Godziny «-i 3 i i  8 w c ;6r.
6— 6 Za, S >ółkę P o lek : Smieszkowa.

ROZKŁAD POCIĄGÓW

Posp Nr. 
Osob. „ 
Osób. „ 
Osob. „ 
Posp. „ 
Oaob. _

OGŁOSZGNfA .

Posp. „ 
Osob. „ 
Osob. „ 
Posp. „ 
Osob. _

Miesz.

od 1 czerwi-a 1921.
D* K rakow a:
2 od j i ż i 2 “10 n oc

26 Tl 6 1 3 rano
22 n 1-V57 po poł.

722a n 15-0) po poi.
410 a 1812 w i»cz .

24 n 2 3 L t no a

Dai Lw ow a ;
23 od jazd 0'5'2 n oc

1 77 3‘35 n oc
25 77 4‘^ n oc
41 77 i2 1 15 po po ł.

409 n
12 42 po poł.

21 7? 15‘38 po poł.
Da Tarnowa:

364 od jszd 4 30 n o o *
860 n 18‘20 wia <z.

Do Jasła:
151] od jazd 5 ‘40 n oc
1513 77 15 35 po p:4.
1515 n 2317*00 w lecz.

Przez Wysoką ładą azkolną krajową 
we L i.o ./le  upoważniona

WZOROWA SZKOŁA
pisatiii? m  maszynach

AUGUSTA BECKA
w Rzaszowlt, ul. Bumu L. 636. 

wyucza
pisania na maszynach wszelki eh sy- 
sfcsm óry, w e d łu g  metody am erykri- 

skiej „Touch Typewriting“ . 
Wpisy w każdym czasie od godziny 

5 do 7 po południu.

Ofertę na roboty murarskie
przyjmuje Komitet bndiw y kościoła w k i l a -  
wis, gdzie plany i warunki przejrzeć może . 
Termin do 16 czerwca b. r. K O M IT E T .

R n s h l l ł a r a  <*° a^mcdzielne/o prowadee- 
D U t f l l a l l o r a  nia ksiąg na 6 godzin ty ­
godniowo pcuznknje Hartownia Związku kup­
ców w Rzeszowie, ul. M»tej«i 2 1 . I — l

R  f r ^ d ^ i n n n  kartę urUpową 
O R I  d U Z I U I I U  ko Klein y . Qr

na nazwia-
Głross Ascher 

ur w r. 1835 zam. w Rzeszowie. Dokument 
ten unieważnia się I — i

I t i n  U f n r n C T  nr- w r 1302 w Świlczy 
J nlE f l i l l  U ) C  zgubił kartę zs olnieris 
Doku nent ten unieważnia się. I — 1

™  S g r s  r ly in n  1 »Tymez. zaśw d e i n o b n »
»  nazwisko Kzucidto J ó z <

kapral, ur. w r 1897 zam. w Zglobniu D o' 
kuinent ten unieważnia się. I  i

Osob.
Osob.
U W A G A : 1’oc.zątek- racliuby czasu od oólnocy.

Harsch Aisenfald nr. 1893 r. w R*e- 
azowiecgnbil kar­

tę zwolnienia i książkę inwalidzką. Dokum ent* 
te unieważnia »ię. I — 1

Przedstawiciel dla Małopolski Jakób Ver$tMndig Dom haadtofe? 
Rzeszów, ulica Zamkewa I. 6



s *  c ZIEMIA BZEbZO W8KA Kr. M \

Ostrzeżenie.
O zrairiam , że pojewił się już i ŁaśUdują ip.ny miód w cpakowaniu, 

i  J. w słoikach* takich iok mój, a!e bez etykiet. —  Z firscza ir. r córy, że 
tylko z moją frm ą i etykietą i w mem handlu kupicny j68i prawdziwy

l
t

i

m i o d  t s ; x / m  j & .  o f i s r  a  r a  - a r
z ziół kwiatu lipowego i akacyjnego.

Z  żiół i ktritvi4. zalecimy ptzez powepi lęk arak)$ w ełsbościf.ch n t r t t o i  y r h  wsz. litego 
rodzaju k*nge&tjf;ch bezaf-niuaci, ; jyy z: fi^gngm.in katt-.rsrh kitan?, płuc, przewodów 
( ad. i Łowy. n. w do ', ghw «\iicb bł< n >lwi wyth, lu flie ic ji, p.zy katarach. bczwh-rfm «-i 
kiszek, hemoroidarh, skrof'uł6<h, kpŁzfu, boiu gzrdła, d y fu iji azkarl.styiie, angielskiej

cnoii bif u dzieci i t. d.

fi
0Clao
3
V

w hard>u korzennym, win i delikatesów

JANA JAS K O  GÓRSKIEGO
a9
P
y

W RZESZOWIE, ul. Trzeciego Maja I. 32
npprztriwr Kshj Oszczędności

polecr wybór najprzedniejszyrh awił-towych dclikfrt«sów, -nWni, * in , szaropftnóWy ciast, 
ltibM nił»6v o ;* z  v.&E|kie yądiiny, ?>'dze, ^jz>bki m aryiuntm e,

i
. i

N 
• V: ©

prawdziwą owczą bryndzę majową,
s< iy śmietankowe i inne, śliózle Iłcśaiochy, bałtyckie, pocztowe, sardynki, konserwy, 

jakr też j- i a t d ę  ki emską i francuską.

S p ecja lność handlu:

Prawdziwy mićd Staro polski
d o picia dla ch try .h  dzieri na w y y jk e ,  t j  kur, or t i szkarlatynę

na vi sgę do pieczywa pierników.
miód patoka

Kapusta kiszona, ogórki, ser, masło kuchenne i deserowe, jaja i inne produktu wiejskie
i ( dzień świcie nadchodzą.

Dla oaoiorców hurtur nych odpowiedni rab. t

Poleca się wszelkim Kom itetom  na wycieczki i festyny jako

specjalista do urządzania bufetu
nr bale, bankiety, piktdki, rt-nty i tuztjr ślubite, tóitie przyjęiia. — Pierwszor/.di it urzą 
d n i e  bu f.ty  < ddaje rga tazbt.t ek lub sam p>ovaor.i. a potiwf- i rystegn tysku pneJbarza 
Dl r*!e dtbror lyntic. £uf« t zt» potrze w p izw .óirc jize '. a*#i. sm akołyki; dekoruje pól niski 
gattjiiowane W ielki wylóJ sałat fu m  tysfe •' b. belcLde, kitli śi<d/i< wyth, warszawskich 

Ppiizi.d?a vyk \ v :itie  k iii.ft -i-w  i f z iy ib  odit ó necl la  blrbie 1 bułka! 1.

p o d w y ż s z y ła  o d  1 m a rc a  iy2 L  p r o c e n t  o d  w k ła d ek

na rachunek bieżący na
m m

N S C K I
w Rzeszow ie, ul. 3  »?o M aja 4.

poleca:, koszule męskie, kołnierze, markiety, S t r a s y ,  rękawiczki, 
p o iiiu cL y  t i Cbfrt fc  bawieniu* I wełniane, naj epsze

azirrcw f.d ła . aitf, bawełny tuek*,y ?. fabryk francuskich i angiels­
kich, znakomita terpentynowa żółta pasta do obuwia.

ZASTĘPSTWU i skład stisrtswnj* f/yrobów lwowskiej
fabryki „Tlea“ w Rzeszowie.

■ v_*- Stoi

Skiaoziono Ifr,1nx Dizwisko Kohn Chaim 
ur. w r. i £95 zam. w Pzetzowle. Dokum ent 
ten unieważnia się. 1— 1

S F rsd z io n o
niewazma no.

^CCOCCOCOCOCOOGCOCCCGtCOGCOOa

mu mm 111
oo
8

Mtow. iarajwtr. z a jr. odpow.

3T R  £2323-W IE o  l
O  W zywa P. T. Członków do wyrównania 
O udziałów  w myśl uchwały W alnego 
q  Zgromadzenia do wysokości 10 Mkp.

p znd upljw em  31 sie pnia b. r. Udzisly, 
r j nie wyrównane do tego czasu, prrejdą 
g  do fenouszu lezcrwowego.
^  W yjiłaca za 1930 rok 8*/, dywidendy.

Przyjmuje na rschussk bisiąot
od c/.lonków na ó*/, przy piilroeinem g

t jeocciitow auiu.

Na członków pw yjm uje Zarząd.

CJ
O

U Pprzedaż i kupno ji-j w godz di.-ł strou O  
od 8 do 1 w dni powszednie. R

.  * . o
Telefon Nr. 58. 1 - 4  g

2COOOCO0O"COCCOCC fiOOCOCOCf

DCROTEUM
w Rzeszowie, 3 Maja 20

b e l g i j s k i e  z  l o i u r i ą  2  4 U X 1  2 0 . s .c -d lo
a i!g li Isl.ie . ov  er. i l i m o t u  ubrz.uiK

rt-f- : i, ». l—l i

r.
10° o

Składnica Kółek Fdn.cżjch w Rzeszowie
i Proste tfrefa.\
i

A

JSojtriiii-zc ź ió d ło  tow a n i tom , 
g d z io  g o  -w yroili;!ją. Z a op a tru ­
jem y  h u rtow n io  w nuim ifakturę 
p o  cen ach  fa b ry cz n y ch : 1’lótna, 
ty k i p ośc ie low e , o x fo rd y , sze­
w io ty  w ełn ia n e  i kangaru  na 
u b ra n ia  i spodn ie , dam skie w e ­
łenk i, batysty , bielizna, chustk i, 
p o ń e /o c h y . nici i inna g a la n - 
tfijr .. U bran ia  i pa lt*  m ęsk ie , 

dam sk ie  i d z iecin n e  obu w ie .

Poleca Chrześcijańska składnica 
toiarowa

p o d  f i r m ą

kartę uih-pową na nazwis­
ko G o: K,n Franciszek ur. 

w r. H f l .  zi.m. w Jasi.-ncę. D okum ent t«D a-
1 —  1

„JoiiRoik Łódzki"
Bronisław Jagoda

Ł ó d t i  u -e
ul. Piotrkowska Nr. 44.

£"•!*'*& n d ig n jt  'Kenair&z. O -iy ł^ k ic -s I ■3.*iirui J . A . ifaistra w  B  s in t i r ie ,


